
PROTOKÓŁ NR XVII/2012

Z OBRAD XVII SESJI RADY POWIATU

Z DNIA 25 KWIETNIA 2012 ROKU.

Sala Wiejska w Bielicach.
Godz. 14.15

Do pkt. 1 porządku.

Otwarcie obrad, stwierdzenie quorum.

Obrady XVII sesji otworzył przewodniczący Rady Wojciech Kuźmiński, który powitał radnych i zaproszonych gości. Na podstawie listy obecności (załącznik nr 1 do protokołu) przewodniczący stwierdził, że na stan 17 radnych obecnych jest 15, co stanowi odpowiednie quorum do podejmowania prawomocnych uchwał. Nieobecni radni: E. Cichacka, M. Mularczyk. 
Lista gości stanowi załącznik nr 2 do protokołu.

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – rzeczywiście stało się już tradycją, że na początku sesji Rady Powiatu wyróżniamy młodzież, tych, którzy uczestniczą w różnych konkursach, turniejach i zdobywają laury też rozsławiając, promując nasz powiat. Często tak się zdarza, że są to sportowcy. To są ci uczniowie, którzy w dziedzinie sportu posiadają bardzo dużą wiedzę, i panie przewodniczący proszę o wspólne udekorowanie, wręczenie nagród i wyróżnienie tych sportowców, ale tak naprawdę uczestników olimpiady konkursu „Na Olimpijskim Szlaku” wraz z opiekunem. W dniu 31 marca w Centrum Olimpijskim w Warszawie odbył się finał X konkursu „Na Olimpijskim Szlaku od Aten do Londynu”. W konkursie w kategorii szkół ponadgimnazjalnych województwo zachodniopomorskie reprezentowali uczniowie ZS Nr 1 w Pyrzycach Adrian Cynarski, i Jakub Kujawa oraz Adam Sowa z ZS w Gryficach. Uczniowie wzięli udział w sportowej rywalizacji prowadzonej według zasady fair play zajmując drużynowo IV miejsce, drużyny do konkursu przygotowywał pan Rafał Krzentowski, nauczyciel ZS Nr 1 w Pyrzycach. Bardzo proszę wyróżnionych o wystąpienie. Starosta Pyrzycki odczytał list gratulacyjny. 

Do pkt. 2 porządku.

Zgłaszanie zmian do porządku obrad.

Porządek obrad stanowi załącznik nr 3 do protokołu. 

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – chciałbym wprowadzić do porządku obrad dwa projekty uchwał: projekt o numerze 90 w sprawie zawarcia porozumienia dotyczącego powierzenia zadania w zakresie prowadzenia szkoły mistrzostwa sportowego, i projekt o numerze 91 w sprawie określenia zadań na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych. W czasie omawiania tych projektów uchwał będę uzasadniał, dziękuję.   
Przewodniczący W. Kuźmiński – jeżeli państwo radni nie będą mieli nic przeciwko to projekt uchwały w sprawie zawarcia porozumienia dotyczącego powierzenia zadania w zakresie wprowadzania szkoły mistrzostwa sportowego byłby punktem 9 porządku obrad, a punktem 10 projekt uchwały w sprawie określenia zadań na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych. 

Zmiany zgłoszone do porządku obrad zostały przyjęte w głosowaniu: 15 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.   
Do pkt. 3 porządku.

Przyjęcie protokołu z XVI sesji Rady Powiatu. 

Do protokołu nr XVI z dnia 28 marca 2012 r. radni nie zgłosili uwag. 

Do pkt. 4 porządku.

„WOLNA TRYBUNA” DLA BURMISTRZÓW I WÓJTÓW GMIN POWIATU PYRZYCKIEGO.

Wójt Gminy Bielice Z. Twardowski – w imieniu własnym jak i rady gminy, pana przewodniczącego i wszystkich mieszkańców naszej gminy bardzo serdecznie witamy, i życzymy owocnych obrad. Pozwoli pan, panie przewodniczący, że dzisiaj dwie minuty dłużej mi pan da, bo nie będę mówił tylko o sprawach służbowych, ale będę chciał powiedzieć kilka zdań dla tych, którzy tutaj są wśród nas a może są pierwszy raz, albo byli ostatni raz dwadzieścia kilka lat temu, na zabawie tutaj w tym obiekcie w gminie Bielice. Powiem, że nasza gmina jest typowo rolnicza, 12 sołectw w tym cztery sołectwa „popegerowskie”- 83 km2.  Gmina porównywalna do gminy Kozielice, która ma 1km 2  więcej, ale my mamy aż 370 mieszkańców więcej. Ciekawym zjawiskiem jest to, że w ostatnich dwóch latach na ewidencje do gminy przybyło prawie 200 ludzi, to jest taki symptom, czynnik pocieszający. Również innym pocieszającym punktem jest to, że w porównaniu do roku 2010, w 2011 roku wydałem około 27 decyzji o warunkach zabudowy, czyli jest to taki współczynnik, że tak powiem świadczący o tym, że coś tutaj na tą wieś tych mieszczuchów ze Szczecina i z pod Gryfina przyciąga, ciągnie, także to jest taki pocieszający czynnik. Nie będę więcej opowiadał o gminie, powiem tylko o inwestycjach, za dużo nie ma co mówić, ale gmina jest w 100% skanalizowana, znaczy instalacje wodne w 100%, w pięciu miejscowościach jest tylko kanalizacja, ale główną inwestycją jaką realizujemy dwuetapowo, rozpoczętą w ubiegłym roku, czyli doprowadziliśmy jeszcze do niektórych instytucji wodę, także do działek w Będgoszczy no i wyremontowaliśmy tą słynną wspólną hydrofornię w Nowym Chrapowie. To jest drugi etap tej inwestycji. Tj. inwestycja na około 4,5 mln to jest modernizacja oczyszczalni ścieków rozpoczęta w ubiegłym roku, koniec, ze względu na to, żeby nie zarżnąć się finansowo, koniec tej inwestycji będzie lipiec następnego roku. Wielkich inwestycji w tym roku nie planujemy. Jedną z poważniejszych takich inwestycji to jest remont podobnej świetlicy jak tej w której się znajdujemy w Swochowie. To jest też obiekt poniemiecki. Jak jestem już przy tych świetlicach to dwa takie obiekty mamy w gminie wyremontowane, dwa postawione od podstaw, wybudowane, jeden remont zaczynamy w Swochowie i w Parsowie w tym roku. Kolejne inwestycje to są inwestycje polegające na budowie chodników i tutaj bardzo serdecznie radzie i zarządowi dziękuję, bo już podpisaliśmy umowę, lada moment wykonawca wejdzie na ten sporny chodnik w Chabowie te 300 m. Marzyłaby nam się, bo jesteśmy jedną z niewielu gmin w powiecie pyrzyckim, gdzie nie mamy Orlika, i tego Orlika nie zmierzamy budować, to nie znaczy się, że nie będziemy starać się w najbliższym czasie na pewno w następnym roku coś podobnego do Orlika stworzyć, dlatego, że my mamy piękny zespół boisk przy Zespole Szkół, tylko on już ma 6 lat i wówczas był inny punkt patrzenia na to, szatni my już nie potrzebujemy bo w Zespole Szkół już jest za dużo, postaramy się w najbliższym czasie przykryć odpowiednią nawierzchnią, podwyższyć ogrodzenia i oświetlić, było to w planie w ubiegłym roku, ale w związku z tym, że szkoła systematycznie odkąd istnieje non stop była zalewana, wyłączano niektóre klasy z użytkowania podjęliśmy decyzję i odwodniliśmy szkołę, przeprowadziliśmy inwestycję za prawie 800.000 tys. no i Orlik się oddalił. Pochwalę się już kończąc, że przedwczoraj zapadła decyzja, że startowaliśmy w konkursie ogólnopolskim organizowanym przez stowarzyszenie działające przy Banku Gospodarstwa Krajowego i o dziwo wygraliśmy ten konkurs, który polega na tym, że to stowarzyszenie i bank wybudują nam za około 40 tys. bezpłatnie plac zabaw przy Zespole Szkół, bo tam jest i przedszkole, i pięciolatki, i sześciolatki i cały zespół, Szkoła Podstawowa i Gimnazjum, dlatego ten obiekt jest taki tam niezbędny i potrzebny. Dlatego poprawił mi się panie starosto po rozmowie z panem ostatnio humor, teraz jeszcze ten konkurs także myślę, że jakoś pomału ten trudny rok przeżyjemy z nadzieją, że młodzież się bierze do pracy, ludzi przybywa na ewidencji, że będzie dobrze i damy radę. 
Do pkt. 5 porządku.

Sprawozdanie Starosty z działalności Zarządu Powiatu. 

Powyższe sprawozdanie stanowi załącznik nr 4.

Uzupełnienie stanowi załącznik 4a. 

Radny W. Darczuk – w punkcie III, „przyjęto informacje”, proszę o poszerzenie, rozszerzenie informacji o stopniu przygotowania do inwestycji budowy domu dziecka w Pyrzycach i drugie, informacja z realizacji Planu Gospodarki Odpadami. 

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – pierwsza kwestia, przygotowanie do inwestycji budowy domu dziecka w Pyrzycach. Na zarządzie przyjęliśmy taką informację, ustaliliśmy też, że będziemy tą informację aktualizować niemal, że co tydzień, co dwa, a to dlatego, żeby mieć precyzyjną wiedze o tym jak przebiega proces przygotowawczy do tej inwestycji. Wcześniej informowałem, że w tym roku chcemy rozpocząć tę inwestycję i jeśli się uda w tym roku też zakończyć, jesteśmy na etapie przygotowania dokumentów, następują pracę takie przystosowawcze, jeżeli chodzi o projekt, bo projekt wcześniej był przygotowany na lokalizację w innym miejscu, w miejscu przy ulicy Lipiańskiej. Teraz mamy lokalizację tuż za drugim budynkiem internatu przy ZS Nr 2 RCKU, i nie trzy budynki, takie domki w systemie rodzinkowym, tylko dwa. Trzeba było też zaadaptować ten projekt pod względem osób niepełnosprawnych, wiele takich szczegółów jest domawianych, jeśli to zostanie myślę, że w ciągu dwóch, trzech tygodni zakończone to wystąpimy, będziemy mieli już komplet dokumentów, wystąpimy o decyzję pozwolenia na budowę. Następnym etapem, jeśli taką decyzję otrzymamy będzie rozpisanie przetargu na wykonawstwo tych dwóch domków i mam nadzieję, że to nastąpi pod koniec czerwca, na początku lipca już wykonawca rozpocznie budowę, to są takie najkrócej najważniejsze informacje, jeżeli chodzi o budowę domu dziecka w Pyrzycach i przeprowadzkę. Informacja z realizacji Planu Gospodarki Odpadami, ten plan jest przygotowywany i aktualizowany co jakiś czas i ostatnio na zarządzie ten plan gospodarki odpadami był przyjmowany i na Komisji Środowiska z udziałem dyrektora wydziału, który przygotowywał ten plan był omawiany, więcej szczegółów na ten temat to myślę, że dokument jest bardzo obszerny, wielowątkowy. Mówiliśmy o tym, że udało nam się zlikwidować mogilnik w Wołczynie, mówiliśmy o gospodarce, że tak powiem śmieciowej na terenie Powiatu Pyrzyckiego, mówiliśmy o wielu aspektach związanych z gospodarką odpadami, szczegółowo jeżeli pan jest zainteresowany ten dokument jest w każdej chwili do wglądu w Starostwie. 

Do pkt. 6 porządku.

Interpelacje i zapytania radnych. 
Radny W. Darczuk – pierwsza interpelacja, panie starosto docierają do mnie informacje niepokojące o dość częstym wydawaniu zezwolenia na wycinkę drzew. W związku z tym, bardzo proszę o pisemną informację, jeżeli pan będzie w stanie, to ustną. Ile w tej kadencji wydano takich zezwoleń na wycinkę drzew? Jakiej liczby drzew to dotyczy i gdzie? Co w zamian, ciągle mówię o tych nasadzeniach, jeżeli były, to ile i gdzie?

Druga interpelacja panie starosto, w ubiegłym roku składałem informację Kanał Pstrowicki, ten nieszczęśliwy Kanał Pstrowicki, drugi ciek po Sicinie, przepływający przez Pyrzyce. Byłem w sobotę, nic się nie zmieniło, koryto dalej jest zanieczyszczone, pobocze w stanie tragicznym. Bardzo proszę, myślę, że na ten rok jakieś pieniążki zaplanowaliście państwo, żeby wspólnymi siłami, nie wiem jak ocenić, czyj ten kanał w sumie jest, czy burmistrza, czy starosty, ale wspólnymi siłami panie starosto trzeba to zrobić. Tam mieszkają ludzie i te wszystkiego rodzaju opary cuchnące utrudniają życie. Bardzo proszę o interwencję w tym roku. Jest to bardzo, bardzo negatywny widok miasta Pyrzyce. 

Trzecia interpelacja, kłaniam się nisko panie starosto Dworcowa ma wiatę. Byłem osobiście w poniedziałek, rozmawiałem z ludźmi jest wiata, jest gdzie usiąść, jest zadaszenie, ale panie starosto nie ma drugiej części mojej interpelacji wie pan chodzi o toalety. Niestety, te toalety, które są, to w poniedziałek spotkałem widok taki, że mama z dzieckiem nie mogła tam podejść, bo tam zajmują pozycje inni panowie. Nie ma toalety, wiem, że to jest trudne zadanie, ale naprawdę trzeba zaangażować wszystkich przewoźników, którzy tam się zatrzymują, busów, żeby wspólnymi siłami jednak tą toaletę uruchomić, ona była, ona funkcjonowała za dobrych czasów PKP. 

Radny J. Budynek – ja mam w tej chwili taką interpelację chodzi mi o ulicę Zagórską. Dzisiaj tam byłem i zobaczyłem, że w tej chwili ktoś zasypuje dziury, które są w drodze, zasypuje ziemią. Czy to taka będzie u nas w tej chwili? Nadal tak będziemy robili, bo jest taka sytuacja naprawdę tam nie można było przejechać. Mam tutaj zdjęcie, zrobiłem zdjęcie i widać jedną rzecz, że dziury są zasypywane ziemią z pobocza. Kiedy bynajmniej pan dyrektor wjedzie tam i weźmie, zrobi porządek z tymi dziurami? Bo naprawdę tam często jeżdżę, to jest droga Pstrowice - Mielęcin, jest bardzo dużo dziur na tym odcinku. Ktoś się pofatygował, nie wiem, czy to któryś z rolników? Czy tam Zarząd Dróg Powiatowych, w co nie wątpię, nie, że na pewno oni nie, nawrzucali tutaj tej ziemi, zresztą tutaj jest zdjęcie proszę bardzo podam zaraz panu staroście i panu przewodniczącemu. I chodzi mi o to, że na ostatniej sesji składałem interpelację i prosiłem o przeczytanie tych wszystkich punktów. 

Do pkt. 7 porządku.

Informacja o przebiegu likwidacji Samodzielnego Publicznego Zakładu Opieki Zdrowotnej w Pyrzycach. 

Powyższa informacja stanowi załącznik nr 5.

Opinia Komisji Spraw Społecznych stanowi załącznik nr 6.

Opinia Komisji Budżetowej stanowi załącznik nr 7.

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – informacja jest bardzo skondensowana, jest prawie że trzy strony opisu, jakie kwoty zostały jeszcze do spłacenia, w jakim trybie, w jakim czasie. Jeżeli są jakieś pytania, uwagi to bardzo proszę o zadawanie tych pytań, na sali jest też pan likwidator pan J. Burcan i myślę, że jest gotowy do udzielenia precyzyjnej odpowiedzi.

Dyskusja:

Radny W. Darczuk – dwa pytania panie starosto. Pierwsze, w materiałach znalazłem, że dług obniżono o 10.700.000 za drugą i trzecią kadencję. Bardzo proszę podzielić na tą drugą i trzecią kadencje, chciałbym wiedzieć ile się panu drugą i trzecią kadencje jako szefa samorządu powiatowego udało się z tej kwoty zrealizować, to jest pierwsze pytanie. I drugie pytanie panie starosto, bardzo niepokojące 31 grudzień 2013 niedaleko i się kończy powołanie likwidatora, na dzień dzisiejszy dług 6.540.000 tys, odsetki rosną i dodatkowe koszty również. Według moich obliczeń gdy się kończy nasza kadencja, IV kadencja no ten dług panie starosto może mieścić się w granicach 7-8 mln, i pytanie, co dalej? Zostawimy następcom V kadencji bardzo, bardzo wysoki prezent finansowy, prawda? Nie wiem, czy w ciągu tego roku po kończącej się kadencji likwidatora uda się w ciągu tego roku ten koszt po prostu zlikwidować do zera. To jest bardzo niepokojące dla mnie, a nie chciałbym żeby nasi następcy przyjęli niestety dług i powiedzieli nam, że to była niezaradność II, III i IV kadencji.            
Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – w pełni rozumiem pana radnego, niepokój związany z faktem, że zobowiązania są na wysokim poziomie i my też to nie tylko zauważamy, ale staramy się tak analizować strukturę tych rozwiązań, żeby w miarę możliwości budżetowych każdego roku próbować te zobowiązania redukować. Ja precyzyjnie nie jestem w stanie odpowiedzieć panu na pierwszy człon pytania, kiedy pan pyta o to jak podzielić te zobowiązania na II i III kadencję, myślę, że pan likwidator precyzyjniej na to może odpowiedzieć. Natomiast rzeczywiście ta kwota głównych zobowiązań, zobowiązania publiczno-prawne to kwota 3.610.000 tys. zł na dzisiaj i zobowiązania cywilno- prawne to kwota zbliżona również około 3 mln zł razem ponad 6,5 mln zł plus odsetki. Rzeczywiście kwota pokaźna, ale tak to przebiegało w naszej jak gdyby pracy i rozważaniach w jaki sposób szybciej redukować ten dług. Czy były możliwości restrukturyzacji tego długu, pojawiały się te możliwości, takie były zapowiedzi ministrów finansów i nie tylko, ale okazało się, że w tej sytuacji kiedy mamy też publiczny Szpital Powiatowy z tej możliwości nie mogliśmy skorzystać. Jesteśmy skazani na środki własne, na to w jaki sposób likwidator negocjuje i dogaduje się z wierzycielami w zakresie zobowiązań cywilno- prawnych i też prowadzimy rozmowy z Zakładem Ubezpieczeń Społecznych, bo ta kwota z zobowiązań publiczno-prawnych to głównie ZUS. I jawi się taki o to obraz, otóż przed nami rozmowy, bo jak pan wspomniał 31 grudnia 2013 roku to koniec procesu w zasadzie likwidacji wyznaczony przez uchwałę rady powiatu i ja mam nadzieje, że do tego czasu przedstawimy konkretny plan redukcji tych zobowiązań na następne lata. Myślę, że przed nami też pewne zobowiązanie związane chociażby z zaciągnięciem kredytu, czy emisją obligacji w zakresie redukcji długów, ale w następnych latach, ja nie chciałbym dokonywać pewnej oceny, kto ewentualnie będzie te czynności wykonywał a przyszłość pokaże, natomiast myślę, że innej perspektywy nie ma, będziemy niestety musieli ten dług spłacać i myślę, że można to uzyskać przez porozumienie, przez pewną umowę, taka jest nasza wola bo po prostu w inny sposób powiatu na to by nie było stać, nie jesteśmy w stanie wyasygnować w budżecie przyszłego roku następnych lat tak pokaźnych kwot, ale myślę, że w rozłożeniu na lata można to w jak najmniej bolesnym stopniu zrealizować. Zobowiązuję się do tego, żeby przedstawić na pewno w przyszłym roku konkretny i rozpisany na lata plan, bo od tego po prostu nie ma ucieczki, i tak jak powiedziałem długi trzeba spłacać.    
Informację o przebiegu likwidacji Samodzielnego Publicznego Zakładu Opieki Zdrowotnej w Pyrzycach przyjęto w głosowaniu: 9 za, 0 przeciw, 6 wstrzymujących się. 

Do pkt. 8 porządku

Ocena sytuacji służby zdrowia w Powicie Pyrzyckim:

a) Szpitala Powiatowego w Pyrzycach,

b) Zakładu Opiekuńczo - Leczniczego w Pyrzycach. 

Powyższe informacje stanowią załącznik nr 8.

Opinia Komisji Spraw Społecznych stanowi załącznik nr 9.

Opinia Komisji Budżetowej stanowi załącznik nr 10. 
Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – materiał został przedstawiony na kilkunastu stronicach Szpital Powiatowy i Zakład Opiekuńczo – Leczniczy w Pyrzycach ocena sytuacji służby zdrowia w Powicie Pyrzyckim. Jeżeli pan przewodniczący pozwoli to chciałbym jak gdyby w pierwszej części informacji na ten temat poprosić o wypowiedź pana dyrektora Szpitala Powiatowego w Pyrzycach pana Ryszarda Grzesiaka i panią Iwonę Zibrowską dyrektora Zakładu Opiekuńczo – Leczniczego, a w konkluzji ich wypowiedzi chciałbym przekazać informację z posiedzenia zespołu roboczego do spraw ochrony zdrowia przy wojewódzkiej Komisji Dialogu Społecznego w Szczecinie, posiedzenie odbyło się 3 kwietnia, brałem udział w tym posiedzeniu i również przekazywałem pewne informacje w zakresie dotyczącym oceny sytuacji służby zdrowia w Powiecie Pyrzyckim.   

Dyrektor Szpitala Powiatowego w Pyrzycach R. Grzesiak – postaram się w kilku słowach, bo uważam, że materiał jest w miarę szczegółowo przedstawiony. Powiem tak, plan na rok 2011 opiewał na stratę w kwocie 1.200. 000 zł oczywiście tak wychodziło nam z bieżących kalkulacji, rachunków. Oczywiście rada społeczna, która ten plan przyjęła nie dała przyzwolenia na taki właśnie wynik i dlatego wszystko robiliśmy jako dyrekcja szpitala, żeby tą sytuację zmienić. To, że sytuacja nie jest prosta to to jest sprawą bezdyskusyjną i jasną. Ponieważ od jakiegoś czasu pracownicy domagali się podniesienia wynagrodzeń, a jak wiemy, że bieżące naprawy, plus do tego drobne inwestycje, no niestety nie są to kwoty niskie, żeby można było zabezpieczyć odpowiednio i żeby mogła ta jednostka normalnie funkcjonować. Udało nam się zamknąć ten wynik, niestety ten wynik jest ujemy, ale w kwocie 561 tys. zł, nie mniej jednak zapewniona jest płynność finansowa, gdyż amortyzacja jest to koszt rzędu 900 tys. zł. Te działania, które podejmowaliśmy pozwoliły na to, żeby można było również dokonać pewnych zakupów inwestycyjnych, ja myślę, że nie będę ich wymieniał bo państwo radni taką informacje posiadają i teraz mogę powiedzieć, że to jest kwota rzędu prawie 500 tys. zł, czyli inwestycje plus drobne remonty, czyli to nie jest mała kwota jak na budżet szpitala. Chciałem podziękować wysokiej radzie i zarządowi za to, że choć niewiele, ale widzi potrzebę i w kwocie 155 tys. pomógł nam w zakupie „ramienia C”, to jest ramię rentgenowskie, które jest niezbędne do przeprowadzenia operacji na bloku operacyjnym, również musze powiedzieć, że dzięki bardzo dużej pomocy i to co mówię, to nie mówię w sensie takim, żeby w jakiś sposób tutaj schlebiał zarządowi, ale naprawdę i panu staroście, i wice, i członek zarządu również się w to włączają, udało nam się tak poprowadzić sprawę, żeby za wszystkie usługi ponadlimiotwe w roku 2011 jednak te pieniążki otrzymaliśmy. Jesteśmy jednym z nielicznych szpitali, któremu to się udało i muszę się pochwalić, że będąc na naradzie dyrektorów zostałem pochwalony jako jeden z nielicznych dyrektorów, który sobie poradził z reżimem, jeżeli chodzi o wykonanie usług ponadlimiotwych, czyli te usługi, które wykonywaliśmy ponadlimitowo były zaakceptowane przez Narodowy Fundusz Zdrowia i uznane było to, że w tym zakresie rzeczywiście powinno nam się pomóc. Cóż jeszcze, jeżeli chodzi o personel to oczywiście personel mamy bardzo dobry, dobrze wyszkolony. Coraz trudniej jest zatrzymać pacjenta, okazuje się, że zapotrzebowanie na usługi ortopedyczne, bo jak państwo wiecie oddział chirurgii ortopedycznej jest oddziałem, który w tej południowej części województwa między Gorzowem a Zdunowem jest jedyny szpital, nawet Stargard nie ma takiego oddziału. Ten oddział jest dobrze prosperujący mamy dobrych lekarzy, przyjeżdżają pacjenci z różnych części nawet kraju, bardzo dużo sportowców leczy się u nas i myślę, że dzięki telewizji AURA udało nam się przekazać tą informację naszemu społeczeństwu. Bardzo dobrą opinie mają praktycznie wszystkie oddziały, aczkolwiek oddział położniczy noworodki, no tu nie jesteśmy w stanie wiele pomóc bo młodzi dzisiaj zabiegają o dzieci, ale słabo troszeczkę działają no ja już nie chciałbym brać się za pracę, bo już chyba za późno żebym mógł w tym zakresie pomóc. Rzeczywiście te oddziały trudno jest utrzymać i wszystko robimy, by można było, mimo wszystko, można było utrzymać, nie wiem może kadra lepsza, może inne sprawy są, ale szpital odległy o 40 km, mówię o szpitalu w Barlinku no ta działka funkcjonuje znacznie lepiej, tam jest pani doktor Jaworska, która jest bardzo dynamicznym i dyrektorem, i ordynatorem, miałem kiedyś taki zamysł nawet miałem tutaj przez kolegów namówić panią doktor, ale niestety uznała, że już tyle tam serca włożyła, że nie chciałaby zmieniać pracy, aczkolwiek chyba radny Jaworski za mało pomógł przekonać małżonkę, ale przepraszam za ten żart. Jeżeli chodzi o rok ubiegły to mamy go za sobą, tak jak powiedziałem mamy pełną płynność, nie mamy żadnych zobowiązań wymagalnych, wszystko przebiega zgodnie z planem. Jeżeli chodzi o rok 2012 mamy kontrakt wyższy o kwotę ponad milion złotych, nie jest to wielka radość dlatego, że koszty mocno rosną. Podwyższono nam wartość punktu z 51 na 52 złote i troszeczkę więcej usług wykonujemy w poradniach specjalistycznych, przede wszystkim kardiologia, ortopedia, chirurgia, no i inne też nie mniej, ponieważ zdaję sobie sprawę z sytuacji w jakiej są pracownicy szpitala, zresztą w tym temacie niejednokrotnie radni podnosili ten temat, spróbowałem przemyśleć to, przeanalizować i taką decyzję podjąłem, z dniem 1 marca podniesione zostały wynagrodzenia pracowników szpitala powiatowego, nie dotyczy to, choć nie zarabiają za dużo kadry lekarskie i za to jestem im bardzo mocno wdzięczny, że zrozumieli, że jest pewna grupa pracowników, która tak mało zarabia, że trzeba coś zrobić, żeby to zmienić. Analizuję cały czas, miesiąc marzec troszeczkę pokazał, dał znać o sobie, że te koszty poszły w górę, ale powiem tyle w pierwszym kwartale mamy nadwykonań na kwotę prawie 470 tys. wynik jest ujemny na 280 tys., czyli jakby fundusz za wszystko zapłacił mielibyśmy zysk w kwocie 190 tys. zł nie biorę pod uwagę amortyzacji, która też pewną wartość stanowi. Dzisiaj planujemy i daleko zaawansowane są już prace, jeżeli chodzi o remont windy, jedną remontujemy, na drugą windę udało nam się dzięki organowi założycielskiemu pozyskać pieniądze z PFRON-u jest to kwota 120 tys. i drugich 120, czy 130 tys. poszukujemy, bo staram się też na zarządzie wspominać, na razie nie ma takiej decyzji, ale może uda się w jakiś inny sposób i mnie, i koleżance Iwonce, bo te windy są potrzebne nie tylko szpitalowi, ale również Zakładowi Opiekuńczo-Leczniczemu, jak również myślimy też o wymianie łóżek szpitalnych, jest to kwota też rzędu 130-140 tysięcy w dzisiejszym czasie, kiedy tych łóżek mielibyśmy w sumie sto, to są te istotne, ważne sprawy nad którymi pracujemy. Natomiast chciałbym powiedzieć o jednym, nie wiem, czy dobrze robię, że o tym mówię, ale sytuacja jest taka, że nasze urządzenia, które kupiliśmy, cieszyliśmy się, że mamy nowe USG, że mamy inne urządzenia, ale trzeba pamiętać o tym, że urządzenie, które ma 7-8 lat wiemy, że każde urządzenie techniczne, czy pojazd nawet po tylu latach to urządzenie nie jest nowoczesne i jest zresztą mocno wyeksploatowane bo tak to się dzieje, natomiast jest urządzenie USG, które funkcjonuje w Lipianach, wykorzystywane jest w stopniu znikomym. Ośmielam się to powiedzieć, ale liczę na to, że może wspólnie z zarządem, z panem starostą wspólnie uda się przekonać burmistrza Lipian, żeby w sposób, to nie jest prosty sposób przeprowadzenia tego, żeby udało się, żeby to nowe urządzenie, które już ma chyba ze 2 albo 3 lata, żeby się nie zniszczyło, żebyśmy nie mieli nowego urządzenia, które się nam zestarzeje. Powiem tyle, że biorąc pod uwagę sytuację jaka jest na rynku w służbie zdrowia wydaje mi się, że sobie radzimy. Problemem z którym trudno będzie sobie poradzić to jest to, co jest zapisane na końcowych stronach, że trzeba się przygotować do sytuacji z którą się zderzymy w roku 2016, tam są potrzebne niemałe kwoty. Prowadzone jest takie rozeznanie, jeżeli chodzi o sytuacje, mówię tutaj o komercjalizacji szpitali, ale na ten temat ja się nie będę wypowiadał dlatego, że w tej kwestii myślę, że może ktoś ze starostów, czy powiedzmy zarząd będzie chciał się wypowiedzieć, ja nie mam upoważnienia, żebym się wypowiadał. Natomiast powiem tak na dzisiaj nie ma hasła, że prywatyzujemy cokolwiek, bo to byłoby nieprawdziwe, natomiast przyglądamy się patrzymy co się dzieje w szpitalach ościennych, a jak się dzieje to myślę, że można zobaczyć. Uważam w ten sposób, że mimo trudnej sytuacji radzimy sobie i na dzień dzisiejszy nie ma zagrożenia, jest zrozumienie i w załodze, za co im bardzo dziękuję, myślę, że można powiedzieć tak,  że pacjent, który znajdzie się w naszym szpitalu na pewno może się czuć bezpieczny i nie powinniśmy się wstydzić, powiem dalej, dzisiaj mieliśmy kontrole ze strony pana wojewody urzędu wojewódzkiego zespół trzyosobowy, który po prostu powiedział krótko „Nie mamy żadnych uwag”.   
Dyr. Zakładu Opiekuńczo-Leczniczego I. Zibrowska – przedstawiłam wam sprawozdanie za rok 2011, w tym sprawozdaniu jest widoczna strata w wysokości 39 tys. zł, strata była spowodowana tym, że musimy się dostosować do wymogów stawianych przez Narodowy Fundusz Zdrowia dotyczący kwalifikacji personelu i na dzień dzisiejszy personel nasz i wszystkie wymogi Narodowego Funduszu Zdrowia spełniamy, natomiast nigdy nie wiemy jakie będą następne. Na dzień dzisiejszy spełniamy. Nasze panie mają kwalifikacje, które Narodowy Fundusz wymaga specjalizacje, kursy kwalifikacyjne i, że tak powiem spełniamy warunki w wyposażeniu. Dokonaliśmy zakupu łóżek, dlatego standard jakości opieki długoterminowej też jest widoczny, jest po prostu wyższy. Mimo, że jest taka wysoka strata stać nas było na to, ponieważ w poprzednich latach mieliśmy dodatnie wyniki i mamy płynność finansowa i generalnie dajemy sobie radę. W 2012 roku w tym kwartale pierwszym nie jest za bardzo sytuacja klarowna, ponieważ zmieniły się warunki finansowania, może byśmy chcieli lepiej, natomiast mamy płynność finansową i nie ma jakiś zagrożeń. Jeżeli państwo mają jakieś pytania to chętnie odpowiem. 

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – ja na początku swojej wypowiedzi mówiłem o informacji na temat posiedzenia tego zespołu, to posiedzenie Zespołu Roboczego do Spraw Zdrowia przy Wojewódzkiej Komisji Dialogu Społecznego w Szczecinie odbyło się 3 kwietnia i w tym zespole, w pracach tego zespołu uczestniczyli też przedstawiciele związków zawodowych, ci właśnie przedstawiciele związków zawodowych chcieli usłyszeć jak wyglądają plany ewentualnych przekształceń, czyli restrukturyzacji, czy komercjalizacji publicznych placówek służby zdrowia. Ja szybciutko wymienię kto z przedstawicieli samorządów, które są organami prowadzącymi dla publicznych zakładów opieki zdrowotnej uczestniczył w tym spotkaniu, a więc przedstawiciele miasta Szczecin, miast Świnoujście, powiatu białogardzkiego, choszczańskiego, drawskiego, goleniowskiego, myśliborskiego, pyrzyckiego, sławińskiego, stargardzkiego, i gminy Borne Sulinowo, Lipiany, Malechowo, Nowogard, Polanów, Przelewice, Szczecinek i Warnice. Nie wszyscy z tych wymienionych byli na tym spotkaniu, natomiast o co proszono nas? Proszono o informację, czy są jakieś plany związane z przekształceniami. Na część kwestii odpowiedzi udzielił pan dyrektor, ja informowałem pana wojewodę i wszystkich uczestniczących w tym spotkaniu, że poziom zarządzania, poziom realizacji usług, poziom usprzętowienia, poziom wyposażenia szpitali i Szpitala Powiatowego w Pyrzycach, poziom kadry lekarskiej, średniego personelu medycznego, administracji i poziom kontraktacji z NFZ nie upoważnia nas do podejmowania jakichkolwiek działań w tej materii, bo tak jak pan dyrektor wspominał, naprawdę z kontraktem i z usługami, zabezpieczeń tych usług na terenie powiatu pyrzyckiego sobie szpital radzi dobrze a śmiem twierdzić, że bardzo dobrze i opinia na ten temat jest bardzo wysoka mieszkańców naszego powiatu i nie tylko. Jeszcze udzielenie takiej informacji, że związki zawodowe też i rozumieją sytuacje, że nie ma powodu do jakichkolwiek niepokojów w tej kwestii, natomiast przyglądamy się przykładom dobrym i złym związanymi z komercjalizacją z przekształceniami w spółki prawa handlowego i na terenie województwa zachodniopomorskiego są takie przykłady, członkowie zarządu uczestniczą w wyjazdowych spotkaniach z innymi starostami, wójtami i burmistrzami rozmawiamy, natomiast chcielibyśmy po prostu posiąść jak największą wiedze, i gdyby była taka potrzeba skorzystać z dobrych praktyk, a nie ćwiczyć i być jak gdyby tym, który popełnia błędy, i tyle jak gdyby w największym skrócie. 

Radny W. Darczuk – po zapoznaniu się z materiałami i wysłuchaniu państwa informacji, po opinii pracowników i pacjentów, i w imieniu własnym, chciałem powiedzieć pani magister dyrektor i panie dyrektorze magistrze inżynierze, że utwierdziliście państwo mnie w przekonaniu, że ten mit, że szefem jednostki jakim jest szpital musi być doktor, definitywnie obaliliście mój punkt widzenia, jesteście menagerami swoich jednostek i tak trzymać, ale złapię was za język, i zapytam, czy potwierdzacie to, co powiedzieliście, utrata płynności finansowych nam nie grozi? Myślę, że nie grozi to jest optymistyczne wysoka rado, szanowni państwo, ale panie starosto po tym zespole roboczym ochrony środowiska od wojewody padło z pana ust takie sformułowanie „nie ma potrzeby rozmów na temat przekształceń” to ja zapytam dalej, czy te przekształcenia są obligatoryjne? A jeżeli nie zrobimy, to czy poniesiemy jakieś konsekwencje finansowo-społeczne?
Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – ja mówiłem to w pewnym kontekście jak gdyby kilku zdań, nie ma potrzeby podejmowania, czy jak pan tam nazwał „rozmów na temat przekształceń”. Proces przekształcenia to proces budowania pewnych dokumentów, złożenia tych dokumentów, rozmów z wieloma instytucjami m.in. z załogą, ze związkami zawodowymi itd., uchwał rady powiatu, więc tego nie czynimy w związku z faktem, że mamy wiedzę jak funkcjonuje Szpital Powiatowy, jak funkcjonuje Zakład Opiekuńczo-Leczniczy w takim kontekście. Natomiast też jeszcze chciałbym dopowiedzieć, że my przyglądamy się dobrym i złym przykładom, praktykom w naszym województwie i nie tylko, bo kontakty starostów chociażby ostatni związek powiatów, który się odbył w Rawie Mazowieckiej była okazja porozmawiania z innymi starostami na tematy właśnie służby zdrowia na ich terenach, i rzeczywiście naprawdę takiej potrzeby nie ma, natomiast gdyby ona zaistniała a sytuacja służby zdrowia nie jest do końca jasna reforma przed rządem, i wszyscy też oczekujemy wyższego poziomu, jeżeli chodzi o usługi medyczne. Myślę, że w takiej perspektywie gdyby to od nas zależało i kiedy będziemy musieli taką dyskusję podjąć, to chcemy być do tego przygotowani, natomiast teraz na dzisiaj na perspektywę tego roku, myślę, że przyszłego to na pewno nie, a skutki byłyby takie, że od 1 stycznia 2013 roku, kiedy nasz Szpital Powiatowy Publiczny i Zakład Opieki Zdrowotnej nie zostanie przekształcone to zobowiązania, które będzie zaciągał będą zobowiązaniami powiatu, więc tutaj będzie nasza uwaga skierowana myślę, że dyrektora szpitala i dyrektora ZOL-u to, żeby trzymać taki reżim finansowy, budżetowy tych jednostek i oczywiście przy naszym wsparciu, naszej pomocy. 

Radna M. Żwierełło – ja chciałabym się zapytać panie dyrektorze, ponieważ bardzo dobrze postrzegamy tą specjalistyczną opiekę zdrowotną szpitalną, głównie opiekę ambulatoryjną specjalistyczną, tutaj z głosów pacjentów, no oczywiście my się bardzo cieszymy i nasi pacjenci z naszego powiatu, i nie tylko z naszego, korzystają z poradni specjalistycznych, natomiast wiemy, że te limity są bardzo okrojone. Jaka jest szansa, żeby w następnym roku, czy jest możliwość zwiększenia kontraktu? Zwłaszcza myślę o poradni kardiologicznej, która najbardziej się cieszy wzięciem i przede wszystkim tych chorób układu krążenia nam przybywa, a także myślę o tym, że brakuje nam jeszcze jednej poradni, już wcześniej mówiłam, poradni paliatywnej leczenia bólu tzw., czy onkologicznej, gdzie praktycznie jest tylko jedna poradnia w Szczecinie i poradnia w Stargardzie, która nie chce obsługiwać naszych pacjentów. Nie ma takiej poradni w Gryfinie, nie ma takiej poradni w Myśliborzu, nie wiem, czy Barlinek ma taką poradnie. Myślę, że można by było tutaj z funduszem spróbować negocjować, czy taka poradnia, bo to może prowadzić anestezjolog nie musi prowadzić onkolog, taką poradnię leczenia bólu, czy by była taka możliwość negocjacji z funduszem w tej sprawie?

Dyrektor Szpitala Powiatowego w Pyrzycach R. Grzesiak – to znaczy wszystkie te uwagi otrzymuję, bo i na radzie społecznej, oczywiście staramy się zapisywać i w sytuacji kiedy tylko jest możliwość przeprowadzenia, czy rozmów to na bieżąco pilnujemy tego. Dowodem na to jest to, że mamy tych poradni tyle, ile mamy i powiem pani doktor w ten sposób na pewno o tym myślę, i na ten temat prowadzone są rozmowy. Natomiast fundusz nie chętnie wyraża zgodę, ale to nie znaczy, że powiedzieliśmy sobie „nie, nie robimy”, bo na pewno nie zaprzestaniemy i teraz powiem tyle, że jest tak duże zapotrzebowanie nie wiem, czy społeczeństwo generalnie tak choruje, czy też usługi jakie świadczymy są takie, że w roku 2012 mówię o opiece ambulatoryjnej przy kontrakcie w roku 2011 – 1 002 502,40 zł w tym roku mamy 1 354 953,92 zł, czyli jest to wzrost o 35% jest naprawdę duża różnica, mniejsza nawet biorąc pod uwagę procenty jest w szpitalu, bo w szpitalu mamy większy kontrakt o 370 tys. a tu jest o 350 tys. natomiast jest tak duże zapotrzebowanie i ja to naprawdę rozumiem, jeżeli do kardiologa trzeba czekać do miesiąca października, czy listopada, to jest po prostu niezrozumiałe, pan doktor Kowala mimo zastrzeżeń do jego osoby, jest osobą taką, która dobrą robotę robi, jest dobrym fachowcem, ale jestem w trakcie rozmów z następnym panem kardiologiem i po tym okresie świątecznym, ja to tak nazywam umówiliśmy się, że dojedzie i będziemy na ten temat rozmawiali, wtedy jeżeli będę miał drugiego lekarza, to też w tym kierunku jest podobna sytuacja jeżeli chodzi o ortopedię, czy urologię, czy endokrynologię. Naprawdę jest tak duże zapotrzebowanie a pozyskanie lekarzy jest bardzo trudne. Dzisiaj fundusz chce nawet podwyższyć nieraz tą ilość usług, ale nie akceptuje wtedy tej jednoosobowej obsady, ale zapewniam, że wszystko robimy, żeby było jak najkorzystniej, zdaję sobie sprawę, i na ile jest to możliwe staramy się tutaj zabiegać a przykłady są wymierne, bo jak powiedziałem, tak duży wzrost jest porównując do roku ubiegłego. 

Ocena sytuacji służb zdrowia w Powiecie Pyrzyckim została przyjęta w głosowaniu: 15 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 
Do pkt. 9 porządku. 

Projekt uchwały w sprawie zawarcia porozumienia dotyczącego powierzenia zadania w zakresie prowadzenia szkoły mistrzostwa sportowego (proj. nr 90). 

Powyższy projekt uchwały stanowi załącznik nr 11. 

Opinia Komisji Oświaty, Kultury i Sportu stanowi załącznik nr 12. 
Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – jak pan przewodniczący wspomniał, jest to zadanie powiatu - prowadzenie szkół sportowych jest zadaniem własnym samorządu powiatowego, a z taką inicjatywą wyszedł pan Burmistrz Pyrzyc, z inicjatywą otwarcia szkoły mistrzostwa sportowego o specjalizacji siatkówka, i wcześniej jeszcze na zarządzie pan burmistrz uczestniczył w posiedzeniu właśnie w punkcie kiedy rozmawialiśmy na ten temat. My po dyskusji, cały zarząd podjął jednomyślnie decyzje, aby tą uchwałę przedstawić wysokiej radzie do zaakceptowania, zawarlibyśmy wtedy, jeżeli taka uchwała zyskałaby aprobatę porozumienie z gminą Pyrzyce, i gmina Pyrzyce będzie prowadziła szkołę mistrzostwa sportowego tak jak powiedziałem o specjalizacji siatkówka. I cóż legło u postaw takiej decyzji. Otóż pan burmistrz nas przekonywał i informował, że jest odpowiednia atmosfera a właśnie w tej dziedzinie sportu na terenie powiatu pyrzyckiego taka atmosfera budująca, młodzież chce uprawiać taki rodzaj dyscypliny na coraz wyższym poziomie, są osiągnięcia widoczne, często o tym media donoszą, nie tylko na sesjach rady powiatu też wyróżniamy siatkarzy i jest możliwe pozyskanie środków dodatkowych na prowadzenie takiej szkoły mistrzostwa sportowego, dotacja około 100 000 zł na rok kalendarzowy. Ta szkoła byłaby prowadzona od września tego roku, natomiast dotacja byłaby i subwencja zwiększona od stycznia 2013. Myślę że pan kierownik jest gotowy do uzupełnienia tej informacji, którą ja przekazuję, ale jeszcze dodam, nie dość, że jest dobra atmosfera, jeżeli chodzi o tę dyscyplinę sportową na terenie powiatu pyrzyckiego wśród nauczycieli, młodzieży, trenerów, ale też myślę, że i władz samorządowych, są też obiekty sportowe, akurat ta szkoła mistrzostwa sportowego nie będzie umiejscowiona w obiekcie, czy szkole, która posiada nowoczesną hale, czy dużo lepsze warunki do uprawiania sportu niż gimnazjum pyrzyckie, a ta właśnie szkoła będzie umiejscowiona w gimnazjum w Pyrzycach, ale jest możliwość skorzystania z obiektów właśnie Ośrodka Sportu i Rekreacji tej hali sportowej, która jest przy Szkole Podstawowej Nr 2. Jest możliwość też skorzystania ze współpracy z dyrektorem Zespołu Nr 2 RCKU w Pyrzycach w zakresie noclegów, wyżywienia młodzieży, która byłaby z poza Pyrzyc i myślę, że ta subwencja, która będzie zwiększona, i ta dotacja pozwoli na prowadzenie w szerszym zakresie zajęć z młodzieżą uzdolnioną w piłce siatkowej, pozwoli też na myślę na podwyższenie poziomu i na większe sukcesy sportowe. Jak to się będzie przekładało na następne lata, no tutaj pan nie chciał kontynuować rozmowy, że nie wie, to będzie zależało od tego, czy ta dotacja będzie kontynuowana, teraz jest wola po prostu pozyskania środków i myślę, że powinniśmy, zarząd już taką decyzję podjął i wyraził w swoim głosowaniu i też wysoka rada powinna się do tej propozycji przychylić ja do niej namawiam. Nie chciałbym być mówiąc kolokwialnie „hamulcowym” rozwoju takiej dyscypliny sportu na terenie powiatu pyrzyckiego, a wręcz odwrotnie, zachęcałbym do uprawiania sportu jak największą rzeszę dzieci i młodzieży. 
W. Kędziora Kierownik Wydziału Oświaty Urząd Miejski - właściwie pan starosta wyczerpał większość tych wątków, które są istotne dla powołania, rozwoju, funkcjonowania tej szkoły. W dużym zarysie powiem, że planujemy szkołę pełno ciągową tzn. pierwsza, druga i trzecia klasa od razu nabór, liczebność tych klas powinna, żeby ona była w sensie ekonomicznym opłacalna 15-20 osób. Chcemy się skoncentrować nie tylko na fakt, że wiodący tym programem będzie piłka siatkowa, ale dopuszczamy możliwość uprawiających inne dyscypliny. Jest kilka takich też wiodących dyscyplin, wspomnę o lekkoatletach, może o zapaśnikach, nic nie stoi na przeszkodzie, żeby na tej szkole mistrzostwa sportowego do takiej szkoły chodzili. Tak jak powiedziałem, ta szkoła się będzie bilansować, ale dopiero od 1 stycznia z tego względu, że algorytm subwencji przewiduje takie wagi i wagi, które powodują wzrost, w tym przypadku jest waga I i będzie tej subwencji 100% więcej od tej subwencji, którą dostajemy na ucznia w szkole masowej, którą dostajemy na ucznia, przeciętnego ucznia, jest to rząd wielkości niecałe 5 000 zł to my będziemy mieli niecałe 10 000 zł. Deklaracja, dopóki czegoś nie ma na piśmie, ale mówię granicząca z dużym, bardzo dużym prawdopodobieństwem, że będziemy wzięci, zresztą już ten projekt poszedł wysłany od nas z urzędu miejskiego, że dostaniemy na rozpoczęcie, na stworzenie w ramach Polskiego Związku Piłki Siatkowej będą tworzone siatkarskie ośrodki szkoleniowe i w oparciu o te nasze  bo, to szkoła mistrzostwa sportowego oczywiście dla wszystkich już chyba jest wiadome, że to będzie właśnie na poziomie gimnazjum, dostanie też 100 000 zł które pozwoli doposażyć, pozwoli pojechać na obozy treningowe, które co najmniej dwa razy w roku by były. Jedynym takim wyróżnikiem, to nie jedyny, ale taki ze względu na pieniążki to jest zwiększona liczba wychowania fizycznego, gdzie ma być minimum 16. Obecnie ramowe plany w szkole masowej przewidują 4 godziny wobec tego tej różnicy jest 12, jeżeli policzymy 3 klasy mamy 36 godzin i dwa etaty, te etaty spowodują wzrost od 1 września musimy wziąć na swoje barki nie mając większych środków finansowych 30 – 35 tysięcy tak to szacujemy, może góra 40 w zależności od stopnia awansu i wykształcenia tych nauczycieli, którzy będą pracować, bo inaczej wynagradzany jest nauczyciel stażysta, kontraktowy itd. do dyplomowanego tak samo zależy to od poziomu wykształcenia, że tak powiem magister ma najwięcej, także to są takie kalkulacje. Wszystkie inne koszty, które ewentualnie obciążały by tą szkołę to są koszty takie typowo administracyjne, korzystanie z bazy no dla nas to większego znaczenia nie ma a z tego względu, czy mamy w jednym poziomie sześć oddziałów w jednym roczniku szkoły masowej, czy pięć w masowej a jednym sportowej dalej musimy dogrzewać to samo, to jest ta sama w większości młodzież. Także podejmujemy wyzwanie, wiemy, że jest ono, że tak powiem może nie ryzykiem obarczonym jakimś dużym, natomiast może rodzić skutki finansowe, ale skutki finansowe o których ja mówiłem przez te pierwsze 4 miesiące roku szkolnego, no mi się wydaje, że jesteśmy w fazie zatwierdzania arkuszy organizacyjnych, że jesteśmy je w stanie udźwignąć, a chcemy porostu naszą ofertę edukacyjną miasta gminy rozszerzyć. Mamy szkoły podstawowe, gimnazja, mamy szkołę muzyczną dobrze by było, gdyby w tą ofertę wpisała się właśnie szkoła mistrzostwa sportowego. Jeżeli są jakieś pytania, no najważniejsze może powiat z tego tytułu nie ponosi żadnych skutków finansowych i to jest najważniejsze chyba, i jako takie uzupełnienie mówię, mamy bardzo sprzyjający splot okoliczności, są sukcesy, siatkarze Żaka, bo na bazie tego klubu to będzie właśnie nabór do naszej szkoły mistrzostwa sportowego, bo są w pierwszej obecnie 16-tce najlepszych klubów Polski i grają w mistrzostwach Polski w Bielsko-Białej teraz będą w tym półfinale, w tej pierwszej 16-tce, nie chciałbym przesądzać, aczkolwiek bym sobie tego życzył i im też, żeby to było z szansami na medal a takie opinie, że tak powiem przebrzmiewają. Mówię ten splot okoliczności, kadra, która zajmuje się i kilkanaście a nawet w niektórych przypadkach kilkadziesiąt lat tym, grzechem by było nie skorzystać, aczkolwiek zdajemy sobie sprawę, że nie ma tak łatwo, ale mamy takie nastawienie, jeżeli się będzie pojawiać jakakolwiek przeszkoda, to my będziemy ją po prostu, dokładnie „rozjedziemy ją walcem”.                                     
Radny W. Draczuk – ja jestem członkiem Komisji Oświaty i właśnie mieliśmy kilka pytań na które nie wszyscy mogli nam odpowiedzieć, ponieważ pan starosta tyle co usłyszał od was na zarządzie dlatego wstrzymaliśmy się, poczekaliśmy do dnia dzisiejszego, żeby rozwiać nasze wątpliwości. Po pierwsze, dlaczego państwo proponujecie zaczynać od drugiego etapu kształcenia dzieci i młodzieży, czyli od gimnazjum a nie od szkoły podstawowej? To jest pierwsze. Dlaczego tylko jedna specjalizacja piłka siatkowa chłopców, wąska, chłopców już nie dziewcząt? a przecież tyle lat mówię o lekkoatletyce, którą trzeba koniecznie reaktywować mając takie sukcesy, prawda panie Jurku, zwracam się do Jerzego Goclika, a więc dlaczego tylko piłka siatkowa chłopców? To jest drugie pytanie, strony prawnej co prawda pani prawnik nie było na komisji, czy powiat jako zadanie własne samorządu powiatowego może upoważnić gminę do prowadzenia takiej szkoły mistrzostwa sportowego? Jaka jest gwarancja panie kierowniku, że subwencje otrzymamy od 1 stycznia 2013 i przy tym samym pytaniu, te 100.000 zł, bo chodziły różne informacje, że to projekt stowarzyszenia, pan dzisiaj powiedział, że to będą pieniążki te 100.000 zł na rozruch rozumiem piłki siatkowej, czyli teraz to już zostało sprecyzowane dokładniej Polskiego Związku Piłki Siatkowej. Ostatnie pytanie, czy w związku z moimi pytaniami to porozumienie nie powinno być uszczegółowione tzn. jakie sekcje, gdzie baza sportowa, pan starosta mówił również o noclegach, wyżywieniu itp., czy to może być tylko bardzo ogólnikowe porozumienie bez szczegółów? bo mi brakuje szczegółów, stąd moje wątpliwości dlatego się wstrzymałem. 

Przewodniczący W. Kuźmiński – może rozwińmy najpierw ten aspekt prawny, jakby można było odpowiedzieć na tą część pytania dotyczącą możliwości scedowania praw, czy obowiązków na gminę.         
Radca prawny Z. Gac – tak jak w ustawie prawnej powołanej w uchwale wynika, powiat może zawierać z organami administracji inne porozumienia przekazania swoich zadań, że to jest zadanie powiatowe wynika to z ustawy o oświacie, natomiast ustawa nasza o samorządzie powiatowym daje podstawę prawną do przekazania prowadzenia zadania innej jednostce samorządu terytorialnego, i tak uchwała została przygotowana. Także jest to zgodne z prawem, natomiast samo prowadzenie, czy lokalizacja, wyposażenie to już jest kwestia tego organu, który będzie prowadził jednostki. 

W. Kędziora Kierownik Wydziału Oświaty Urząd Miejski – dlaczego się koncentrujemy tylko i wyłącznie na siatkówce i koncentrujemy się tylko na chłopcach? Dlatego, że właśnie pojawił się ten splot okoliczności, że ta sekcja, ta drużyna piłki siatkowej chłopców i ona osiąga bardzo dobre rezultaty, pracuje bardzo wykwalifikowana kadra właśnie w dyscyplinie piłka siatkowa. W związku z tym widzimy, że nie sposób nie wykorzystać tej szansy, natomiast tak, jak wspomniałem wcześniej nic nie stoi na przeszkodzie, żeby z czasem rozwinąć, ale zbyt dużo naraz też nie możemy brać, bo ja już na samym wstępie powiedziałem, my widzimy ograniczenia, szczególnie ograniczenia finansowe i za dużo zadań naraz nie możemy wziąć. Dlaczego akurat gimnazjum? No bo właśnie wiek, a nie szkoła podstawowa, każdy sukces, każda dyscyplina, on idzie wtedy, że tak powiem wszystko idzie w parze gdy są ludzie, którzy się tym zajmują. W piłce siatkowej my to widzimy, widzimy zapotrzebowanie środowiska i dlatego wychodzimy z tą ofertą, nie ograniczamy się natomiast na dzień dzisiejszy, na teraz na ten dzień nie złożymy deklaracji, że będziemy rozszerzać o inne dyscypliny, bo musimy w praktyce sprawdzić jak to będzie wyglądać, jakie mamy gwarancje, czy subwencje no gwarancje mamy bo jest rozporządzenie, które wyraźnie reguluje zasady przyznawania tych pieniążków. Jest rozporządzenie, które wyraźnie mówi jaki jest algorytm, algorytm, czyli wzór wyliczania tej subwencji, i my w systemie informacji oświatowej, którą zrobimy 30 września, będziemy wiedzieć ile mamy młodzieży i tym samym od 1 stycznia dostaniemy te pieniążki, one są obligatoryjne. Tu nie ma żadnej dowolności z jedną wątpliwością, bo podejrzewam, że pan radny też ją ma, czy te 100.000 zł na pewno, ale ja wcześniej stwierdziłem, że mam taką jakąś dużą pewność, że te pieniądze jednak będą ze względu na to, że przewidziane jest pół miliona i my jesteśmy jednym z czterech, czy pięciu ośrodków, które brane są pod uwagę i te 100.000 w zupełności wystarczą. Ja nie chciałbym sprowadzać mojej wypowiedzi do tego, że my nie widzimy zapotrzebowania innych grup, innych dyscyplin, ale mówię sekwencyjnie powoli, zróbmy jedno, jeśli nam dobrze wyjdzie to będziemy działać dalej, ale na dzień dzisiejszy nie było takich rozmów, nie ma takich planów i kondycja finansowa naszego miasta też nie jest najlepsza. Natomiast mówię, grzechem by było, gdybyśmy nie skorzystali z tego splotu okoliczności sprzyjającego, bardzo duży dorobek, kadra, młodzież i to właściwie tyle, dziękuje. Jeżeli na któreś z pytań nie odpowiedziałem, to proszę mi przypomnieć, to ja postaram się odpowiedzieć.      
Radny W. Draczuk – ja dokończę tylko to dzieło, pan powiedział panie kierowniku będzie klasa I, II, i III, i III klasa po roku czasu uzyska, co on uzyska na świadectwie? 

W. Kędziora Kierownik Wydziału Oświaty Urząd Miejski – chodzi o to, jaki typ szkoły uzyska? Wie pan, że ja się nad tym nie zastanawiałem uczciwie mówię, ale to dla nas akurat w tym momencie jest to sprawa wtórna. Ja wiem, że całym ciągiem od I, II, III i teraz rodzi się dylemat, czy to jest Publiczne Gimnazjum, czy Gimnazjum Mistrzostwa Sportowego. Pozwoli pan, że zasięgnę opinii prawnika i będę wiedział. Na dzień dzisiejszy uczciwie mówię nie zastanawiałem się, nie wybiegam tak daleko w przyszłość, na razie mówię wszelkie sprawy organizacyjne pojawią się, że tak powiem w toku, w momencie gdy tą szkołę powołamy, na dzień dzisiejszy jesteśmy w fazie zwracania się z prośbą o wyrażenie zgody na zawarcie stosownego porozumienia.

Radny W. Draczuk – to jest sztuka panie kierowniku przyznać się do niewiedzy, bo to jest cecha dobrego nauczyciela, gratuluje, ale proszę sobie wyobrazić klasa I, będzie trzy lata doskonalić się, prawda? A trzecia rok.
W. Kędziora Kierownik Wydziału Oświaty Urząd Miejski – ja to rozumiem. 

Radny J. Jaworski – ja będę oczywiście głosował za każdym projektem, jak są na to pieniążki. Chcą zdobyć te pieniążki to ja głosuje za, ale mam wątpliwości, czy rzeczywiście one są trafne. Czy ustawodawca coś się nie pomylił? W dobie, kiedy nie ma środków na historię, kiedy politechniki płacą stypendia po to, żeby u nich studiować a ustawodawca daje pieniądze, żeby grać w siatkę? Ja rozumiem, że to też jest ważne, ale czy nie jest wyrównanie szans ważniejsze? Gdyby te środki znalazły się ewentualnie na wyrównanie szans w liceum, dla młodzieży, którzy pochodzą z różnych gimnazjum, poprzez dodatkowe zajęcia z matematyki, fizyki mogliby uzyskać tysiąc złotych stypendium na politechnice takiej, czy owakiej prawda? To ja mam tutaj wątpliwości, i mam wątpliwości, czy ci młodzi chłopcy są na tyle już dorośli, taki mają wiek w którym mogą powiedzieć, że aha tutaj wyselekcjonowała się grupa wyjątkowych zdolnych ludzi, i oni się będą zajmowali sportem, bo może być taka sytuacja, że ze swojej dobroci, swojej inicjatywy możemy zrobić im po prostu przykrość, bo zrobimy z nich za wcześnie sportowców i później taki młody człowiek idzie do liceum i niewiadomo, czy z niego wyrośnie sportowiec, czy jakiś inżynier magister, który mógłby z czasem wrócić na ten teren i otworzyć swoją inicjatywę i zatrudnić dodatkowo ludzi, prawda? Natomiast ze sportem różnie to może być, za wcześnie się spali bo obiecywali, że będzie sportowcem, że będzie miał dyplomy, okazuje się, że ani jednego, ani drugiego i tutaj mam wątpliwości, ale szanse daje i głosuje za. 
W. Kędziora Kierownik Wydziału Oświaty Urząd Miejski – wobec tego, panie radny przepraszam, że tak się zwrócę, to było pytanie, czy refleksja?

Radny J. Jaworski – to było moje spojrzenie na ten temat, ale do końca wydaje mi się, że ten temat nie został w środowisku naszym przemyślany i przedyskutowany z osobami przygotowanymi merytorycznie do tego tematu, bo widzę, że tutaj są wątpliwości, pan Dariusz tyle czasu poświęcił szkole, to wie co tutaj może być w temacie, w związku z tym są te pytania, jeśli są wątpliwości, niedogadanie, to myślę, że trzeba by się spotkać jednak mimo wszystko, spotkać porozmawiać merytorycznie ustalić pewne sytuacje, i wtedy będzie bezbłędnie. 
Przewodniczący W. Kuźmiński – wydaje mi się, że pan radny zgłosił wątpliwości do całego systemu i chyba nie oczekuje odpowiedzi na dzisiejszej sesji, tym bardziej, że nie mamy tutaj zaproszonego ministra edukacji i sportu.

Projekt uchwały w sprawie zawarcia porozumienia dotyczącego powierzenia zadania w zakresie prowadzenia szkoły mistrzostwa sportowego (proj. nr 90) został przyjęty w głosowaniu: 14 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.
Radny J. Stankiewicz opuścił obrady w trakcie trwania dyskusji.
Uchwała Nr XVII/92/12 stanowi załącznik nr 13.  

Do pkt. 10 porządku.

Projekt uchwały w sprawie określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych (proj. nr 91). 

Powyższy projekt uchwały stanowi załącznik nr 14.

Opinia Komisji Spraw Społecznych stanowi załącznik nr 15. 

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – projekt nr 91 w sprawie określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych i zarząd funduszu PFRONu dokonał podziału środków przewidzianych w planie na bieżący rok z przeznaczeniem na zadania na rzecz osób niepełnosprawnych. Powiat pyrzycki otrzymał kwotę 525 413 zł jest to kwota wyższa o 246 223 zł w stosunku do roku ubiegłego i w 2011 roku ze względu na ograniczone środki zrezygnowano m.in. z dofinansowania likwidacji barier architektonicznych w komunikowaniu się i technicznych, i w tym projekcie proponuje się przeznaczenie kwoty 230 tys. na realizację wniosków w tym zakresie złożonym w ubiegłym roku i w bieżącym. Rezygnuje się w tym projekcie ze zwrotu kosztu wyposażenia stanowiska pracy osoby niepełnosprawnej, udzielenia dotacji na podjęcie działalności gospodarczej oraz finansowania kosztów szkoleń osób niepełnosprawnych, natomiast szkolenia dla tych osób zostaną sfinansowanie w ramach programu „Nowa Szansa”, oraz rezygnuje się z dofinansowania uczestnictwa osób niepełnosprawnych w turnusach rehabilitacyjnych. Biorąc powyższe aspekty pod uwagę, oraz analizując złożone przez osoby niepełnosprawne wnioski pani dyrektor Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie złożyła taki projekt i prosi o akceptację. 

Projekt uchwały w sprawie określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych (proj. nr 91) został przyjęty w głosowaniu: 15 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

Uchwała Nr XVII/93/12 stanowi załącznik nr 16. 

Do pkt. 11 porządku.

Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych. 

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – w tym punkcie odpowiedzi na interpelacje przeczytam odpowiedź w pierwszej kolejności, która została udzielona panu Januszowi Budynkowi radnemu rady powiatu.

Starosta Pyrzycki W. Tołoczko odczytał odpowiedź na interpelację radnego J. Budynka.   
Następne interpelacje, to zgłaszane przez radnego rady powiatu pana Walentego Darczuka. Pierwsza to niepokojące informacje o wydawaniu decyzji na wycinkę drzew, ile w tej kadencji wydano decyzji i wiele takich szczegółowych dopytywań, udzielę tej odpowiedzi na piśmie, natomiast zawsze wydział merytoryczny, Wydział Ochrony Środowiska Leśnictwa i Rolnictwa analizuje taki wniosek, który do wydziału trafia, analizuje też sytuację na miejscu, następuje ogląd tych drzew, jeżeli potwierdzają się oceny stanu drzewostanu to taka decyzja jest wydawana, i tak jak powiedziałem są to decyzje na wniosek głównie włodarzy gmin w dużo mniejszej ilości osób fizycznych. Druga interpelacja Kanał Pstrowicki, są koryta zanieczyszczone pobocza i prośba interwencji, ja oczywiście zwrócę się do marszałka województwa, bo to właśnie ten Kanał Pstrowicki leży w gestii marszałka województwa i sprawa jest znana włodarzowi gminy Pyrzyce burmistrzowi, zwrócę się z tym problemem do marszałka również zapytam i będziemy na pewno dyskutować na ten temat z panem burmistrzem spróbujemy rozwiązać tą sytuację, mamy zarząd dróg powiatowych, nie chciałbym teraz deklarować, czy załatwimy temat definitywnie, bo nie wszystko leży w mojej kompetencji. Trzecia, wiata, ja się spotkałem dwukrotnie z panem przedstawicielem firmy „Paanbus”. Przy ulicy Dworcowej mają przystanek i rzeczywiście już dogodniej jest oczekiwać na pojazdy mieszkańcom, natomiast nie ma toalety, wspominał o tym, że umówił się z burmistrzem, że taka toaleta zostanie postawiona, nie wiem dlaczego jej nie ma, natomiast wspomniał o perturbacjach związanych z inwestycją przy tej toalecie, która istniała przy kolei, przy PKP, mówił o tym, że to są ogromne, dosyć znaczne nie do zaakceptowania i jak gdyby zrealizowania przez firmę inwestycja odprowadzenia ścieków i nieczystości poprzez położenie odpowiedniej, odpowiednich rozmiarów, długości rury i to przekracza ich możliwości finansowe. Rozmawiał też na ten temat z burmistrzem, ale jeszcze raz zgodnie z pana wolą i wyrażoną opinią zwrócę się do pana burmistrza i do przedstawiciela firmy „Paanbus” jak chcą rozwiązać tą kwestię. Interpelacja pana Janusza Budynka radnego rady powiatu, ulica Zagórska droga Mielęcin – Pstrowice, dziury zasypywane ziemią, też chciałbym wiedzieć czyja to jak gdyby inicjatywa, mam zdjęcie przed sobą myślę, że pan dyrektor Zarządu Dróg Powiatowych wyjaśni tą sytuację, ona po prostu nie powinna mieć miejsca, ktoś wpadł na pomysł, że kilkoma ruchami gdzieś tam podbierze ziemię z pobocza i zasypie dziurę, która jest w tej drodze. To ani sposób na załatwienie a poza tym też jakaś samowola i myślę, że to wyjaśnimy. Tyle mogę odpowiedzieć, pan dyrektor zarządu dróg może więcej na ten temat. 
Dyrektor Zarządu Dróg A. Drabczyk – zasypano dziury ziemią, przypadek incydentalny, oczywiście zarząd dróg nie stosuje takich praktyk, nie jesteśmy w stanie być codziennie na drodze, praktycznie drogi o większym natężeniu ruchu są objeżdżane dwa razy w miesiącu, drogi o mniejszym natężeniu ruchu takie boczne powiedzmy raz w miesiącu, dziękujemy za uwagę pana radnego, nie mniej jednak chcielibyśmy tak jak większość radnych to robi, są takie przypadki, które stwarzają takie zagrożenie, czy są jakieś incydentalne, żeby po prostu nie czekać na obrady rady powiatu, ja chętnie przyjmuję telefony i myślę, że zareagował bym na to natychmiast. Na pewno ja jeszcze dzisiaj pojadę na tą drogę, zobaczę co to jest, i na pewno jutro coś z tym zrobimy. 

Do pkt. 12 porządku.
Wolne wnioski i oświadczenia radnych.

Radny J. Budynek – panie dyrektorze dowiedziałem się o takiej sytuacji przed samą sesją i dlatego tutaj wystąpiłem. Następny temat, chodzi mi o wyjaśnienie w związku z interpelacjami, bo nie do końca to jest, chciałbym tutaj powiedzieć w ten sposób wartość prac na rzecz powinna wynosić zgodnie na XXXI sesji co było 6 mln zapewniał zarząd a tutaj widzę, że jest obliczone na 3 mln, miało być 6 mln a jest 3 mln, brakuje mi 3 milionów. Następny temat, pytałem się dlaczego w porozumieniu nie zabezpieczono się wpisem, chodzi o gwarancje na wykonaną pracę przez „Budimex”. Też się pytałem o jeszcze jedną sprawę co dalej z transportem, który dalej jeździ i korzysta z dróg tj. Przydarłów- Krzemlin - Sitno, bo zgodnie z punktem pierwszym ustawy o drogach publicznych to tutaj jest tak ładnie napisane, że wszyscy mogą korzystać z drogi, ale jest taki zapis w art. 41 pkt. 6 drogi inne niż określone na podstawie ustępu 4 i 5 stanowią sieć dróg po których mogą poruszać się pojazdy o pojedynczej osi do 8 ton na drogach powiatowych, chodzi o 4 i 5, minister właściwy do spraw transportu ustala w drodze rozporządzenia wykaz dróg krajowych i w 5 minister właściwy do spraw ustala w drodze rozporządzenia wykaz dróg krajowych oraz dróg wojewódzkich po których mogą poruszać się pojazdy o dopuszczanym tam większym nacisku, od tego zacznijmy. A po tych drogach jak wiemy naprawdę jeździły ponad 8 ton ciężarówki nacisku na jedną oś.

Radny J. Stankiewicz – odpowiadam na te pytania. Po pierwsze, to co pan przeczytał jest dokładnie tutaj zapisane, nie wiem skąd pan wie, że jeździły tam pojazdy o większej masie, czy pan je ważył? To jest pierwsza rzecz. Druga rzecz, to jest, że akurat powiat pyrzycki, czy w ogóle starosta nie ma uprawnień do kontroli tonażu, oczywiście to jest zapisane i to jest wyraźnie napisane „zgodnie z przeznaczeniem, odliczeniami i wyjątkami określonych w ustawie o innych przepisach”, jest 8 ton, do sprawdzenia tonażu jest ITS i one po prostu te badania sprawdzały, także nie wiem skąd pan jest tak dobrze poinformowany jeśli chodzi o ten tonaż. Wszystkie inne rzeczy, jak zwykle znowu widzę, że dalej pan prowadzi dyskusję i jest mi z tego względu przykro, bo ta odpowiedź pokazuje, że pan cały czas dąży do tego, aby po prostu jakimiś pomówieniami, kłamstwami, przekłamaniami, nie wiem jaki jest ten cel tych pańskich wypowiedzi. Bardzo jest też mi przykro, że koledzy, bo reprezentuje pan PSL mój kolega z którym tyle lat współpracuję ma jakiś poziom dyskusji, czy pan jest teraz tą nową twarzą, który po prostu na każdej sesji, dzisiaj pan rzucił 3, 6 mln na poprzedniej sesji pan mówił „pan Stankiewicz powiedział kilka lat, kilkanaście lat” może z pół roku temu pan powiedział „pan Stankiewicz mówił 10 lat wytrzyma te remonty” przecież tu jawnie widać. Pytał się pan dlaczego tam „Budimex” jeździ, odpowiadamy, nie ma czegoś takiego, w przepisie, że możemy firmie „Budimex” zabronić prawa jechania po tych drogach. O kwoty, niech pan poda te kwoty, gdzie zostało podane, że 6 mln? A nie „gdzieś zostały podane”, „ktoś gdzieś powiedział”, same pomówienia. Mówił pan, żeby pojechać zobaczyć jak gmina Myślibórz podpisała porozumienie, jak jest tam cudownie. W ogóle nie podpisała porozumienia 900 m na tych 6 kilometrach, 70 metrów przy naszych prawie 30 kilometrach, nie widzi pan różnicy? Pan tylko coś powie, i uważa, że jest doskonały, świetny, ja przepraszam, ale po prostu jeśli kilka razy tak samo ktoś się po prostu w te sprawy odnosi, jeżeli firma, o tym też mówiłem wprost, nie ma czegoś takiego aby firma, każdy może jeździć jeśli zgodnie z przepisami, to czy jeździ większy tonaż, czy mniejszy my tego nie sprawdzamy, są inni do sprawdzania, więc tak naprawdę przykład kopalni-kopalnia, która była w Kozielicach w Załężu jeździła, zniszczyła drogę do końca, zwinęła się i poszła, i tak naprawdę to my powinniśmy tą drogę naprawić, bo to jest droga publiczna, każdy ma do niej dostęp. Panu sto razy tłumaczyć pan dalej tego nie rozumie. jeśli chodzi o podpisanie, trochę się zdenerwowałem, ale już wracam na dół. Koszty też pan mówi w jakimś powiecie, przecież pan jest radnym, pan wie jakie koszty poszły, jakie spłaty długów, o czym my tu mówimy, ulica Zagórska, oczywiście, znalazł pan, odnosząc się do tego tematu na koniec naprawdę, czy mamy się zajmować jedną dziurą, jestem szczęśliwy, że pan taki dobry śledczy znalazł tylko jedną dziurę w tych 300 kilometrach naszych dróg, do których ktoś nasypał ziemi, my nie będziemy sprawdzać, kto tam tą ziemie nasypał, tylko jak zarząd dróg będzie dziury łatał, tą dziurę wyczyści i zalepi. Może trochę emocji, ale naprawdę chciałbym, żeby do tej pory było tak, że jeżeli jakiś ten poziom tej dyskusji, czy nawet krytyki miał jakiś poziom w radzie powiatu, natomiast to co pan prezentuje naprawdę, no nie chcę powiedzieć, zaniża pan ten poziom, naprawdę przykro o tym mówić. 
Starosta Pyrzycki W. Tołoczko – mam przyjemność przytoczyć pismo Prezydenta Rzeczpospolitej Polskiej Bronisława Komorowskiego, wtedy się jakby cel mojego wystąpienia wyjaśni i poproszę pana przewodniczącego i członków zarządu o pewną pomoc.

„Święto Flagi Rzeczpospolitej Polskiej, święto Polonii, święto Konstytucji III Maja obchodzimy w wolnej Polsce z coraz większą radością, to najlepszy czas by przypominając o tradycjach, korzeniach i tożsamości narodowej wspólnie odczuwać dumę osiągnięć demokratycznej i nowoczesnej Polski. Biało czerwona flaga jest znakiem naszej obywatelskiej wspólnoty a święto chwilą, w której głębiej odczuwamy naszą przynależność do niej. Te dwa dni są doskonałą okazją, żeby wzmacniać w polakach obywatelskie więzi, zakorzeniając w najpiękniejszych kartach naszej historii, kolejny już raz 2 i 3 maja na biało czerwono zostanie podświetlony Pałac Prezydencki, pragnął bym bardzo, żeby w tych dniach inne budynki publiczne a także domy, ulice, place i inne miejsca na wsiach w miastach i miasteczkach zostały udekorowane na biało czerwono. Dlatego zwracam się do państwa z apelem o przyłączenie się do akcji Majówka z Polską, oraz o pomoc w rozpowszechnianiu i umacnianiu tradycji promującej przywiązanie do barw narodowych. Najpiękniej udekorowane lub podświetlone symbolicznie budowle lub miejsca chciałbym wyróżnić w dniu Samorządu Terytorialnego, w tym szczególnym okresie zachęcam również do noszenia biało-czerwonych kotylionów. W ubiegłym roku na mój apel o przyłączenie się do wspólnych obchodów w ramach akcji Majówka z Polską pozytywnie odpowiedziało wiele instytucji organizacji, oraz osób prywatnych, głęboko wierzę, że w tym roku nasze wspólne działania w dniach 2 i 3 maja sprawią, że polaków połączy coś radosnego, ale też ważnego byśmy mocniej niż zwykle, razem poczuli się obywatelami jednego państwa. Łączę wyrazy szacunku. Bronisław Komorowski”. 
W związku z tym apelem, w związku z tą ideą świętowania, bardzo proszę panią przewodniczącą, członków zarządu o pomoc w rozdaniu wszystkim tutaj obecnym okolicznościowych kotylionów i o prośbę, aby 2 i 3 maja te kotyliony przy sobie mieć. 

Wicestarosta R. Betyna – pan starosta odczytał pismo pana prezydenta, pan prezydent pisze do nas, że majówka rozpoczyna się 2, 3 maja a ja mam taką prośbę, a właściwie informację. Wydaje mi się, że wszyscy o tym wiemy, że majówkę rozpoczyna się 1 maja, tym którzy nie pamiętają chciałbym przypomnieć, że 1 maja to jest święto ludzi pracy, które różnie bywa przez nas obchodzone, ale również 1 maja to jest kolejna rocznica wstąpienia naszego kraju do Unii Europejskiej i proponuję, abyśmy to świętowanie rozpoczęli już od 1 maja.

Radny J. Budynek – panie radny niech pan się tak nie denerwuje, spokojnie bez nerwów, przeczytam panu, kiedy to było mówione itd. Ja nie kłamię. Mam tutaj bynajmniej, chodzi o to i przeczytam panu to, co zarząd powiedział „i prace te wszystkie opiewają na 6 mln z groszami, także jest czym się pochwalić, negocjacje były trudne, twarde po prostu skończyły się pozytywnymi rozmowami, w ten sposób, że na 10 mln jakie „Budimex” ma na inne rzeczy po prostu ponad połowa przypada dla naszego powiatu.”
Radny W. Darczuk – miły akcent przyrodniczy, w poprzednim roku składałem interpelację, że wichura uszkodziła gniazdo bociana między Letninem a Mechowem w tzw. miejscowości Górne koło pałacu. Proszę sobie wyobrazić, mamy drugiego sympatyka przyrody, August Kimbar kolega radny nasz 19 kwietnia uiścił to, że naprawiono to gniazdo. Nie wiem panie starosto komu dziękować, może pan mi podpowie, naprawiono to gniazdo, przyleciał bocian i robi naprawę warstwy górnej, dziękuje serdecznie Kimbar szczególnie, August zrobiłeś to zdjęcie, piękny akcent na pocieszenie różnych słów naszych i moich kolegów.               
Przewodniczący W. Kuźmiński – chciałbym poinformować o konieczności złożenia oświadczeń majątkowych do dnia 30 kwietnia, a więc zostało bardzo niewiele czasu, nie muszę przypominać, że nie spełnienie tych wymagań grozi utratą mandatu radnego powiatu pyrzyckiego. Poinformuję również, że do starostwa powiatowego wpłynęła uchwała składu orzekającego Regionalnej Izby Obrachunkowej w Szczecinie z dnia 18 kwietnia 2012 roku w sprawie wydania opinii o prawidłowości planowanej kwoty długu publicznego powiatu pyrzyckiego na lata 2012-2024. I tak Skład Orzekający RIO w Szczecinie w składzie Anna Suprynowicz – przewodnicząca, Urszula Głod–van de Sanden – członek, Mieczysław Kus – członek, po rozpatrzeniu przyjętej przez powiat pyrzycki zmiany wieloletniej prognozy finansowej tym razem pozytywnie opiniuje prawidłowość planowanej kwoty długu na lata 2012-2024, informuje również, że dyrektor Wojewódzkiego Urzędu Pracy w Szczecinie przekazał według właściwości skargę do rady powiatu, oraz do starostwa powiatowego w mojej opinii, ale i również służb prawnych, rada powiatu nie jest kompetentną do rozpatrzenia tej skargi, dlatego przekażemy ją do rozpatrzenia w części właśnie przez pana starostę, a w części przez wojewodę, jeżeli będzie ktoś się chciał z tą skargą zapoznać to ona jest dostępna w Biurze Rady Powiatu. 
Do pkt. 13 porządku

Zamknięcie obrad XVII sesji Rady Powiatu Pyrzyckiego.

W związku z wyczerpaniem porządku obrad, przewodniczący W. Kuźmiński dziękując obecnym za przybycie, zamknął obrady XVII sesji Rady Powiatu.

Godz. 16.30
Protokółowała: Jolanta Kolasińska 
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